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Potężny dramat w 5 aktach według jednej 
z najlepszych nowel pisarza francuskiego 
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Początek przedstawień o godz, 4,80 po pol., ostatniego o godz. 8,80 wiecz. 


EE serja i Zakończenie 


potężnego dramatu w 6-0iu aktach według BALZACJA p. t 


GALERNIK 


Początek przedstawień o godninie 4-ej po południu. 


Sprawa odpowiedzi na sowiecką notę 
pokojową przewleka sią | coraz bardziej 
przechodzi w stan ohroniczny i to właśnie 
staje się prawdziwie grożnem niebezpieczeń- 
stwem dla państwa Polskiego. 

Nie może żyć naród ani państwo w sta- 
nie dawania odpowiedzi na propozycję po 
kojową. Pooiąga to za sobą skutki fatalne, 
o których bodai na razie lepiej nie mówić. 
Zresztą przykład mocarstw zachodnich nie- 
ohaj nam będzie wskazówką. 

Żyją one wszystkie w stanie dawania 
odpowiedzi na różne noty, wytwarza to chaos 
niebywały coraz bardzie! potęgujący sią Í 
obrnz konferencji premjerów, stanowinoćj 
ciąg dalszy rozwiązanej już Rady Najwyższej 
sprawia wrażenie złowieszczej tragedji, która 
pociągnąć może zą sobą ponury epilog dla 
całego świata. 

Początkowo przewlekanie sprawy ply- 
nęło z przyzwyczejenia do oglądania się na 
Ententę, Co powiedzą mocarstwa zachodnie? 
Czy pozwolą dake ec Czy postawią 
swoje warunki? Urzędowo tego nie mówiono, 
ale dało sią to wyczuć wyraźnie ze wszyst- 
kiego, co płynęło ze sfer urzędowych w sto- 
anku do sowieckiej propozycji pokojowej. 


ai 


Odpowiedź stanie chronicznym. 


Z tego okresu niemowlęctwa politycz- 
nego nareszcle wychodzimy. Nie z własnej, 
niestety inicjatywy. Poprostu mama — En- 
tente'a, na którą oglądaliśmy ałę wyraźnie 
nam powiedziała: Idźcie do djaska, dajole mt 
dwięty spokój i róbcie sobie, co wam się 
podoba. 

Po takiej lekcji sprawy potoczyły się 
nieco szybolej i zorganizowaliśmy konferens 
oją państw okciennych w Warszawio. Nie 
trzeba jednak zapominać, że od propozycji 
pokojowej do zjazda w Warszawie minęło 
42 dni, t. j. równo 6 długich tygodni. 

Przez ten czas biorące zresztą udział 
w konferencji Łotwa i Rumunja, pierwsza — 
dość niewyraźnie, druga—zupełnie oficjalnie 
oświądczyły o swojej gotowości do rokowań 
z Rosją sowieską. Btrnoiliimy w każdym 
ranie taki atut, jak uzaleźnienie pokoja ze 
wszygikiemi sysiadami bolszewików od pokofi 
z Rzóczypospolitą Polską. 

Nie wiadomo, czy na rozpoczętej kon- 
ferenoji warszawskiej uda sią uzyskać uchwa- 
łą o niezawieranin oddzielnego pokoju przez 
państwa, biorące w niej udział. Pomimo 
rzeczywiście serdecznych stosunkówąj łączĄ= 
oyoh mas s Łotwą, minister SAZLA 
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`. RAVENGAR 


(Amerykański Zygomar) 


Dramat awanturniczy w 6 aktach, 
Początek ostatniego przedstawienia o godz, 8.50 wiecz. 


nicznych w Rydze oświadczył, że w razis 
gdyby Polaka nie zawaria pokoju, Łotwa po- 
stąpi zgodnie z najbliższymi sąsiadami, Litwą 
i Finlandją. Odpowiedź ta woale nie jest 
dwuznśczną, gdyż te dwa państwa najwido- 
ożniej wojny z czerwoną Rosią prowadzić 
nie będą. 


Najsłabszym punktem tych naszych po- 
rozumień, które mają zainicjować obronny 
wał od Bałtyku do morza Czarnego jest bo- 
daj nasz stosunek do Litwy. Obeonie z Wil- 
na —z kuźni niedołężnego PAT'a otrzymu- 
jemy raz po raz depeszą © przewrocie na 
Litwie, o bantach żołnierskich itp. Dopeszą 
te mają poniekąd pobudzić myśl polską do 
wniosku, że czas na polską interwencię 
zbroiną na Litwie, Ktoś choe nas wciągnąć 
w taką imprezę. Nie udało sią wśadzenie 
Polski w ekspedycję t. zw. pacyfikacyjną na 
Ukrainie, za to mamy podjąć się jej na Li- 
twie. romimo mniejszych rozmiarów takiego 
przedsiąwziącin, nie byłoby ons wcale mniej 
niebezpieczne. Oozywiświe, nie strategicznie, 
Pod tym względem nawpół operetkową armia 
litewska nie może budzić obaw. Natomiast 
politycznie rznołlibyśmy Litwę pray okapnojł 
manu militari w ręce ozerwonej Rosii, stwo- 
rzylibyśmy « niej ów moat rosyjsko-niemiagki. 

I to jost jeszoze jedno x niebezpie- 
ozeństw, płynących sx przewiekania okresu 
dawania odpowiodzi, Im dłużej on trwa, tem 


Pasy skórzane, parciane, 
Balata i z sierści wielblądziej 
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wiącej nastroczy się okazji do poczynienia 
tego rodzaju fatalnych błędów. 

Jedyną klapą bezpieczeństwa jest w da- 
nym razie trzeźwość i spokój Relwederu, 
Trzeba i można ufać, że tam żadne gorącz- 
kowe projekty nie zyskają poparcia i ogień 
z nich wydobywający się będzie zalany strue 
mieniem rozwagi i przeżorności Tak było 
dotąd i to jest jedna z przyczyn wszystkich 
naszych powodzeń w najcięższych warunkach 
i wbrew tym warunkom. 

Okres dawanin odpowiedzi winien jed- 
nak skończyć się jaknajszybciej, jeżeli wszełe 
kie odpowiedzi nie mają być spóźnione i por 
niewozasie, 

St. Or. 
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Wczoraj wezwał do siebie mini- 
ster Patek przedstawicieli prasy i 
oświadczył, że wczoraj z rana otrzy- 


mano jeszcze jedno radjo pokojowe, 


tym razem od ukraińskiego rządu 


 gowieckiego, p. Rakowskiego. Radjo 


to jeszcze nie zostało całkowicie od- 
cyfrowane; stanowi ono potwierdze- 
nie zasadniczej noty Rakowskiego z 
dnia 24 lutego, która też dotąd nie 
była znana. 

Minister oświadczył, że nowa 
nota ukraińska nie zawiera właści- 
wie nic nowego, podkreśla tylko spe- 
cjalnie, że w imieniu Ukrainy prze- 
mawiać może tylko rząd Rakowskie- 
go. Tutaj min. Patek dodał, że cha- 
rakterystyczną rzeczą jest, iż ów 
rząd Ukrainy rezyduje w Moskwie, 
a nie w Kijowie. 

Na zakończenie rozmowy 
z dziennikarzami min. Patek 
potwierdził, że odpowiedź 
na notę Czyczeryna obejmie 
już obie noty i będzie wysła- 
na w tych dniach, w wyniku 
czego bardzo szybko w każ- 
dym razie przed końcem 
miesiąca, rozpoczną się wła” 
ściwe rokowania. 

POZNAŃ, 9 marca. (PAT). Ko- 
respodent warsz. „Kurjera Poznań- 
skiego miał wywiad z prezydentem 
ministrów, Skulskim, w sprawie no- 
wej noty Cziczerina. Prezydent mi- 
nistrów oświadczył, że spotkanie się 
delegatów nastąpi przed końcem mie- 
siąca. Wybór miejsca i termin usta- 
lone będą w dniach najbliższych. 


Tekst pierwszych dwoch not ukraińskich. 


Do noty pokojowej Rosji sowieckiej 
dołączono dwie noty sowieckiej Ukrainy, 
podpisane przez prezydenta rady komisa- 
rzy ludowych ukraińskiej republiki, p. Ra- 
kowskiego. 

W pierwszej z nich między fonymi 
ezytamy : z 

| „Z uwagi ne to, że w chwili obec- 


' noj wrogowie robotników i włościan ukra- 


Ińskich szukają w niektórych reakoyjnych 
l szowinistycznych sferach Republiki Pol- 
skiej pomocy dia swych kontrrewolnoyj- 
pi kę planów i próbują pohnąć naród poł- 
ski wbrow jego woli do wojny z narodem 
gkralńskim, rząd robotników i włoścjan 
nważa za konieczue zawarcia układu po- 
kojowego z Polską. jak to zaznaczył nasz 
s00. sowiecki rząd Rosji w swej nocie do 
rząda polskiego z dnia 2 latego br.“ 
Tekst drugiej noty jest następający: 
„Moskwa-—Warszawa, 24 lat. 
Do ministra spraw zagranicznych, 
‚W swym manifeście do rządów i narodów 
ealego świata z 19 lutego robotniezo-wło- 
ściański rząd sowieckiej republiki Ukraf- 
ny ocenia doniosłość, jaką zawiera dla 
dobra obu narodów i rządów decyzja za- 
warcia pokoju z Republiką Polską. Rsąd 
ponawia swe propozycje, wypowiedziane 
jeszcze w roku zeszłym przed polskim de- 
legatem w Moskwie, Więckowskim. Chcąo 
dać nowy dowód najszczerszej intencji 


| 


Środa, 10 marca 1820 r. 


O pokój z bolszewikami 


Rosji i Ukrainy. 
Minister Patek o propozycjach pokojowych. 


odnowienia dobrych sąsiedzkich stosun- 
ków s Republiką Polską, rząd robotniczo- 
włościański Ukrainy sgadza sią na linję 
demarkacyjną, proponowaną przez sojusz- 
niesy rząd Rosji sowieckiej, na której ma 
się zatrzymać rosyjsko-ukraińska armja, 
która ściga bandy białej gwardji Petlury 
na terytorjum Ukrainy, o czem już była 
mowa w nocie rządu Rosji sowieckiej. 
Arnormalny charakter obecnych sto- 
sanków nie może nie mieć szkodliwego 
wpływu na polityczne i ekonomiczne sto- 
sunki Polski i Ukrainy, gdyż nie dopus£- 
cza do wznowienia stosunków handlowych, 
przewłeks konflikty narodowościowe, 
sztucznie przez wrogów obu narodów stwo- 
rzone i obciąża oba rządy wojną, będąc 
powodem nieastaunych nieporozumień. 
Restauracja — obecnie już trzecia — 
rządu robotniczo-włogciańskiego jest naj- 
piękniejszym przykładem, że tylko taki 
rząd oleszy sią zaufaniem wsród narodu 1 
umocni sią nie tylko w miastach, alei 
wśród włościan ukraińskich. Uznanie przez 
Polską innej władzy na Ukrainie, a nie 
robotniczo-włościańskiej. jaką reprezentu- 
je robotniczo-włościański komitet wyko- 
nawczy i rada komisarzy ludowych Ukrai- 
ny, władzy, która obecnie rządzi od Za- 
głębia Dovieckiego po Dniestr — nie mo- 
głoby zapewnić trwałego pokoju i nie da- 
Joby rękojmi normalnych stosanków mię- 
dzy obu rządami. Wszelkie w tym kie- 
runku próby mogą tylko wywołać niena- 
wiść do Republiki Polskiej, tak samo, jak 
próby centralno -europejskich państw i 
rządów oraz rządów ententy, dążących do 
okupacji wojennej Ukrainy i narzucenia 
ukraińskim robotnikom i włoścłanom nie- 
pożądanego rządu—wywołały przeciw tym 
rządom oburzenie i zbrojny protest. 
Dowodem gotowości do walki prze- 
ciw każdemu nusiłowaniu skrępowania woli 
narodu ukraińskiego jest wiele powstań 
ludowych przeciw central, radzie, okupa- 
oji niemieckiej, przeciw hetmanowi Sko- 
ropadskiemu, a w końca przeciw dyrekto- 
rjatowi—pod jednym hasłem: ustalenia 80- 
wieckiej formy rządów. 
Robotniczo-włościański rząd ma na- 
dzieją, że różnica formy rządów w Polsea 
i na Ukrainie nie będzie przeszkodą do 
zawarcia pokoju. Ponawiając swe propo- 
zycje jasno i wyraźnie wyłuszczoue W ma- 
nifeście do wszystkich narodów i rządów, 
że nie prowadzi sią agresywnej polityki 
w stosunku do sąsiadów, że nie ozyni sią 
żadnej mliitarnej presji i nie wtrąca się 
w sprawy wewnętrzne innych rządów, ro- 
botniczo-włościański rząd sowiecko-ukra- 
ińskiej republiki zwraca się do rządu Re- 
publiki Polskiej z oficjaluą propozycją 
rozpoczęcia pertraktacji pokojowych, 00- 
lem zawarcja układu pokojowego i czeka 
na odpowiedź Polski. 
Prezydent rady komisarzy ladowych 
ukraińskiej republiki, Rakowskij”. 


O co bolszewicy oskarżają Polskę. 

Poznań, 9 marca. (PAT). Poznańska 
stacja iskrowa przyłapała depeszę iskrową 
wysłaną do Chrystjanji, ą podpisaną przez 
Cziczerina oraz Rakowskiego. W depeszy 
tej komisarze ludowi Rosji sowieckiej oskar- 
żają Polskę o działalaość agresywną na fron- 
cie i podają, że Rosja sowiecka prowadzi 


tylko akoją defenzywną. 


Ez 


Komunikat szefa sztabu generalnego 


Z dnia 9 marca. 


Front litewsko-błałoruski: 


Walki, jakie wywiązały się na od- 
oinku Poleskim w rejonie Kalenkowioz w 
zwiąsku z kontratakami bolszewickimi na 
ten punkt, mają przebieg dla nas bardzo 
pomyślny. Wszystkie wojska nasze w na- 
der trudnych warunkach terenowych, spo- 
wodowanych ogólnymi roztopami w tym 
bagnistym terenie, walczą z podziwienia 
godną wytrwałością i poświęceniem. To 
też doprowadziły one do zupełnej demo- 
ralizacji nieprzyjaciela. Oddziały jego ros- 
bite, straciwszy łączność ze swymi do- 
wódcami, snują się bezładnie, uciekając 
ma każdą wiadomość o naszych wojskach. 
Kilka oddziałów zbuntowało się i od”* 
wiło pójścia do kontrataku. Zdobycz 
saa, oprócz do teraz znajdowanej wzro- 
sls o 138 statków parowych, 2 holowniki, 


armat z jaszczykami i zaprzęgiem, sztan- 
dar pułkowy, znaczną ilość karabinów 
maszynowych, broni ręcznej i amunicji, 
wielkie zapasy materjałów wojennych i 6 
kuchen polowych. Ponadto zajęto kom- 
pletnie urządzony szpital dywizji. Tlość 
zdobyczy świadczy wymownie o rozmia= 
rach przygotowywanej ofenzywy nieprzy- 
jacielskiej na tym odoinku. 


Front wołyński i podolski 


Na Wołyniu odparto ataki bolsze- 
wiokie wzdłuż  kołei  Korostennice — 
Olewsk. Na Podolu walki patroli wywia- 
dowezych. 


Zastępca szefa sztabu generała. 
Kaliński, pułkownik. 


„irenzscheti Grieta. 


Gdańsk, 9 marca. (PAT.) „(asem 


" | gdańska" donosi, że w okolicy Sierakowie 


oddział „* 
kroczył 


tza“ niemieckiego prze- 
ską, prajezem nrenio- 


6 beelinek, wszystko zdolne do użytku, 5 | no 2 2 
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Niepokój na Śląska Cieszyńskim. 


Warszawa, 9 marca. (PAT). Wadle 
wiadomości z Cieszyna wzmaga sią na 
Śląsku niepokój wskutek napadów czes- 
kich na robotników polskich których z kilku 
postradało goie: Ludność pozbawiona 
obrony nchodzi do Frysztatu, dokąd przy- 
było już kilkaset uchodźeów. Robotnicy 
polscy w Karwinie zaniechali pracy. Wo- 
bec tego rząd polski zmuszony jest do 
podjęcia jaknajenergiezniejszych kroków 
dyplomatycznych 1 wszelkich innych ce- 
lem zapewnienia bezpieczeństwa ludności 
polskiej. 


fwatty czeskie, 


Cieszyn, 9 maros, (PAT) Według 
protokółów spisanych z górnikami z za- 
glębia, wozoraj t. į. dnia 8 marca, banda 
ozeskich robotników uzbrojonych w pałki 
okutych żelazem śpiewając „Jeszcze Pol- 
ska nie zginęła ale zginąć musi* wpadła 
na szyb „Eleonory* w Dąbrowie bijąc i 
rozpędzając robotników. 

„Zandarmerja czeska, która .zwykle o 
tej godzinie bywa na szybie, dziwnym 
sposobem nie była obecna, a gdy wresz- 
oie znalazł się jakiś żandarm czeski nie 
przedsięwziął nie dla rozpędzenia bandy 
uśmiechał się tylko i mówił „Idźcie ehłop- 
ey do domu dziś jeszoze nie nie będzie“. 
Obok szkoły stała grupa profesorów i 
nczniów ozeskich rozmawiają żywoo tem. 
Rozeszli się oni mówiąc „Jutro zbiórka 
ogólna" a pojutrze urządzimy polakom 
plebisoyt- Cieszyn i Frysztad są prze- 
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pełnione zbiegami z zagłębia tak terory- 
zowanych przez czechów, że nie mają 
odwagi powróció do domu. W Łazach 
ozesi rozbili i zrabowali wczoraj sklep 
kooperatywy kensumcyjnej. W  Piedwa- 
łucie czesi pozrywali wszystkie napisy 
polskie ze sklepów. 


W Cieszyńskiem. 


Frysztadt, 9 marca. (PAT). Sytnacja 
w Zagłębiu jest bardzo poważna. W Orło- 
wej poraniono ciężko wikarego ewangie- 
lickiego, ks. Baufela i robotnika Wieworę, 
Aresztowano względnie tnternowano we 
własnym mieszkaniu dyrektora gimnazjum 
polskiego Feliksa wraz z całym gronem 
profesorów. W Łazaoh przeprowadzają 
czesi liczne aresztowania. W zagłębiu 
Karwińskiem i we Frysztacie stanęły 
wszystkie kopalnie i sskoły. 


Howe jednomarkówki. 


Poznań, 9 marca, (PAT). Poznański 
oddział Polskiej Krajowej Kasy pożycza: 
kowej komunikuje, że w tych dniach uka- 
żą się w obiegu jednomarkówki, wyko- 
nane w drukarni Katolickiej w Poznaniu, 

Nowe jednomarkówki są nieco ciem- 
niejsze od dotychozasowych i po lewej 
stronie banknotu serja oznaczona jest 
literami: P. A. P. B. P. O. itd. z numera- 
cją dla każdej serji od 1 do miljona, Po- 
zatem nowa banknoty noszą podpisy dr. 
Z. Adama i J. Zarzyckiego oraz główne:o 
skarbnika Karpusa. 


Obrady Sejmu. 


Wrażenia ogólne. 


(Tel. od nasz. spraw. sejm.) 


Na wozorajszem posiedzeniu Sejmu 
„olou* obrad stanowiła dyskusja aprowi- 
zacyjna -z jednej strony, a z drugiej o- 
brady nad kredytem na zakupy zaopatrze- 
nia dla armji ragranicą. Co się tyczy 
kwestji aprowizacji, jest to woiąż stara 
kwestją, 

Posłowie interpelują, dlaczego mia- 
sta nie mai} dostatecznej ilości ehleba, 
nprow. nin. 5liwiński odpowiada, że po- 
mimo wszeikich trudności przedsiąwziął 
wszelkie możliwa zarządzenia, aby lud- 
nośćci miejska nie cierpiała głodu, Oczy- 
wisoie ani wniosek nagły ani odpowiedź 
nie wpływają na zwiększenie sią ilości 
chleba, i za tydzień dwa lub trzy usły- 
szymy taką samą interpelację i taką sa- 
mą odpowiedź, 

Asygnowanie miljarda z górą fran- 
ków na zakupy dla armji zagranicą wy- 
wołało tylko jedną mowę przeciwko 
wnioskowi. Wygłosił ją były premjer 
p. Moraczewski, który oświadczył, że so- 
cjaliści będą głosować przeciwko wnio- 
skowi, dążą bowiem do zmniejszenia 
zbrojeń, a nie do ich zwiększenia. Głos 
ten przebrzmiał bez echa, chociaż sprawa 
pokoju jest ciągle na porządku dziennym. 

St. Gr. 


przebieg posiedzenia. 


128 posiedzenia Sejmu zozpoczęło 
sie debatami nad sprawą popierania przez 
rząd akcji społecznej na połu budowy do- 
mów ludowych. a 

Pos. Szyffer proponuje poprawkę w 
tym duchu, aby w rezolucji o domach lu- 
dowych dodać „dla wsi i dla miast*, za- 
chodzi bowiem obawa, aby nie zrozumia- 
no, że chodzi tu jedynie o domy na wsi. 

Izba przyjęła wniosek komisji  !bu- 
dowy kraju wraz z poprawką p. 5: « "ra, 

Wniosek mówi o podieran': «ez 
rząd instytucji społecznych, które prv- 
stbpują do budowy domów przez udus. u 
nienie materjałów i udzielenie kredytuw 
na dogodnych warunkach. 

Przystąpione do sprawy zmiany po- 
stanowień w sądownictwie cywilnym w b. 
dzielnicy austrjackiej. 

Pos. Stapiński wnosi rezolucją do- 
magając się by rząd przedłożył jaknaj- 
rychlej ustawę o jednolitym sądownictwie 
w całym państwie I ustawę o należytym 
wynuagradzaniu sędziów. 

Ustawę wraz z poprawkami komisji 
prawniczej przyjąto enbloc w drugim i 
trzeciim czytaniu. Izba przystępuje z ko- 
lei wniosków nagłych. Pos. Barlickiego, 
Sołtyka, Ziemięckiego i innych w spra- 
wie aprowizacji miast oraz depesz rozinaj- 
tych miast tyczących się tej kwestji. 

Sprawozdawoą komisji aprowizacyj- 
nej jest p. Gdyk, który proponuje, aby 
Sejm uchwalił wezwać rząd, by sawfdcił 
baczną na planowe zaprowianto- 
wanie miast i udzielił wydainej pomocy, 
na jaką tylko rozperządzalne zapasy zg- 
zwalają, oraż by przedstawił aejmowi do 
satwierdgenia plan wyżywienia | toi 
na „ok 2i W ciągu 3 


Minister aprowizacji Sliwiński od- 
piera zarzuty, co do aprowizacji zagłębia 
s całym szeregiem faktów wykazując, że 
zarówno dostawa ziemniaków jak i zboża 
w należytym czasie zostałą wykonaną, 
tak że ministerstwo aprowizacji żadnej 
odpowiedzialności nie ponosi jeżeli się 
w rozdawnictwie tej aprowizacji na miej- 
scu przez zarządy lokalne jakieś nad- 
użycia dzieją. Co do ogólnej aprowizacji 
kraju oświadcza, że w ciągu roku sytū- 
acja z rozpaczliwej zopełnie zmieniła 
się. Wogółe nie można mówić nio o ka- 
tastrofie aprowiżacyjnej a ilość posiada- 
nego zboża wraz z tem eo mamy jaż w 
Gdańsku i co w najbliższej przyszłości 
przychodzić będzie pokryje nasze:potrze- 
by w zvpełności. i 

p. Arciszewski omawia sprawę bra: 
ków aprowizacyjnych, które szozegółni» 
dotknęły zagłębia Dąbrowskiego wzywa- 
jąc rząd, aby albo tam przejął całkowitą 
aprowizację od przemysłowców i robot- 
ników albo przelać ją na kooperetywy 
robotnicze i zwrócić im różnicę w cenach. 
Prócz tego w kopalniach, które zanied- 
bują produkcję rząd powinien wprowadzić 
zarząd przymusowy. Po przeinówieniu p. 
Zmitrowicza Izba  prsyjęła rezolucję 
komisji, 

Przystąpiono do omawiania sprawy 
przyznania kredytu na zaopatrzenie armji. 

Minister spraw wojskowych żąda 
przyznanią kredytu do wysokości miljarda 
250 milj. franków na zaopatrzenie armii. 
Kredyt ten może być pokryty z pożyczki 
zazranieznej, którą Sejm uchwalił 5 mar- 
ca 1919 r. a wpłacalnej w 10 latach, Po. 
łożenie państwa wymaga uchwalenia tak 
wysokiej samy. 

Pos, Moraczewski imieniem swego 
klubu ośyiadeza, że tak samo, jak był 
przeciw tej ustawia na komisji, tak samo 
obecnie sprzeciwia się ucliwaleniu jej, 
uważając, że wydatki na ten cel są zby- 
teczna. Stotmy w przededniu pokoju, co 
wymagać będzie zredukowania armji i po- 
wierzenia obrony kraju w ręce ludu. 

Izba oibrzymią większością uchwala 
rezolgcję komisji i rezolucję p. Wojda- 
lińskiego.i przyjmuje ustawę w drugim i 
trzecim ozytaniu. 

Przystąpiono do sprawy projekta 
preliminarza budżetowego min. sprawie- 
dliwości na okres od 1 stycznia do 30 
czerwca 1919 r. Proliminarz opiowa na 
kwetą 31.465.214 mk, 

Referent p. Owikowski przy tej spo- 
sobności zwraca uwagę na potrzebę po- 
prawy bytu materialnego sedziów i prosi 
o przyjęcie preliminarza. 

P. Puczek krytykuje kodeks rosyj- 
ski, który jest przyczyną stronniczości 
wyroków. Dalej wykazuje zbędność są- 
dów ławniezych, wreszcie krytykuje biv 
rokratysm w systemie więziennictwa, 

Na tym dyskusją odroczono. 

Nakoniec Sójm odesłał szereg pro- 
jextów do poszezególnych komisji i uct- 
walił unełość wnioska p. ka. Bąkowskiego 
w sprawie znieważenia godeł polskłęk w 
Olsztynie, 

Nagłość wniosku uchwalono, 


Na tym obrady zamknięto, odraega- 


jac Sejm do piątku, 


raj 


WY. 89. 
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Przeglad prasy zagranicznej. 


———— 


Kredyt amerykański dla Czech. 


(„Lidove Noviny). Czechy otrzyma- 
fy od Stanów Zjeńncczontch znaczny krg- 
dyt ha zakup surowca na berdzo korzyst- 
nych waruv/aoh. Ameryka dostarczy re- 
publice czecho słowackiej bawełny, war- 
dolarów, zapłata ná- 
śtąpi po 8 miesiņcach na podstawie 8 1 
procentowej stopy. Zamiast jednak go- 
tówki Asoryka żąda połowy w;yprelnko- 
wanych fabrykatów; druga, połowa pray- 
padnie wolnemu baadłowi. To samo kon- 
sorcjum banków obiecuje Czechom dalsze 
tnaczne kredyty produkcyjne, 


tości 60 miljonów 


Zmiana kursu polityki sowietów. 


(„Tiniea%), Rząd sowietów rosyjskich 
postanowił znieść socjalizacjąę kopklń ce= 
lem podniesienia górnictwa rosyjskiego. 

Wybory miejscowe do sowieta mo- 
skiewskiego dały przewawą 80 proc. ko- 
munistów, Mieuszewicy otrzymali 48 miej- 
80a na 1481 mandatów wogóle, + 


Poimoc dla prasy. 


(„Vossische Ztg.“). Pod przewodnie- 
twem ministra gospodarki państwowej od= 
było się zebranie przedstawicieli: krajów 
Rzeszy, celem obniżenia Cen na papier 
gazetowy. 

Minister Schmidt akcentowat wiel- 
kie znaczenie polityczne prasy i nawoły- 
wał do skcji, która może odwrócić od pri- 
sy kałasirolę. Postanowiono, iż poszcze- 
gólne kraje zwrócą Bią do ministerstwa 
ze zgłoszeniem swych udziałów w dostar= 
czemu taniego drzewa do Wyroba papie: 
ru i potrzebnych pleniędzy. 


Wojsita polskie na Siąsku Górnym? 


(„Vossische Ztg“). Na posiedzeniu 
zgromkdzenta narodowego pos, Pohlman 
zarzucił rządowi, iż na obszarze Bląska 
Górnego, podległego plebiscytowi, wystę: 
pują w uniłocuach polscy oficerowie i 
żołnierze. Rząd odpowiedział iż poczynił 


już w tej sprawie kroki i entapia obie* 
czy. 

Rokowania polsko-niemieckie. 

(„Berliner Tag). W Warszawie od- 
bywają się rokowania pomiędzy rządem 
polskim a niemieckim w kwestji komani- 
nacji pomiędzy Prusami WeLodniemi a 
resztą Rzeszy. Komunikacja osobowa pos 


między niemieckim jliowem a Piłą jest 
jo? wznowiona. 


Warszawa. 
Qiicerowie francuscy w armji polskiej. 


(w) Oficerowie francuscy, którzy przy- 
jechali 


cuskiego, Kontrakt ton 


R a a a a 


obowiązywał na 


Wachlarz. 


Tem staranniej ra to zajmował się 
swoim talerzem. Pasztet z homarsmi 
spotkał sią z całkowitem jego uznaniem, 
z grzbietu węgorza bral dwa razy, przy 
forelach opromienił jego ponure oblicze 
pierwszy cień radości, a pulardy odzy- 
skały go calkowicie dla doczesnego życia. 
w międzyczasia strumieniami połykał 
starego Chambestina, 

Wreszcie padło łagodniejsze spoj- 
tzenie i na panią Lili. 

— (zy śpiew mój podobał się pani? 
— zapytał z mioę człowieka, który za- 
mierza rozwiązać zagadkę wszechświaża, 
Oh... w jak! sposób mam pabu 
podziękować? — wyjąkneła. 

— Proszę mi nie dziękowkó — 
przerwał, kładąc ręko  poufałe na jej 
ramieniu (ja byłem jej przyjacielem już 
od półtora roku i jeszczebym sobie ua 
taki gest nie mógł pozwolić), — To pani 
mnie ndyąchowła, i jeśli w śpiewie moim 
dręał oddźwięk mego najwewuętrzniej- 
szego vezucia, mam to jedynie pani do 
zawdżieczema. — Powiodział to sBpokoj= 
nie i szybko, jak mówi sio coś wWynozo- 
nego na pamięć, 

| Pozostawiłem punią Lili jej losowi. 

Potrafiła ona zainteresować spiewaka; po 
kolacji bowiem zaciągnął ją do dysktret- 
nej niszy, pdzie zgawędziji prawie pół 
godziny. 

Zaraz po tej pogawędce, a na długo 
przed końcem uroczystości pożegnał stę 

= Prawdopodobnie ma jeszcze zaję- 


| 
| 
| 
| 


— 


f 
cała sprzeciwić sig takiemu stanowi raua- 


do Polski z armją gen. Hallera, | 
zawarli daja ið stycznia 1919 r. kontrakt | 
z rządem polskim. pod egidą rządu frau- | 

i 


| 


HERMANN SUDERMANN. | 


grada. 10 marea 1925 nr, 


szereg okresow sześciomiesłacznich aż do 
5 lat | przewiiywał, ża zwolnienia ze služ- 
by powłnno być oznajmione oflcerom na 
3 miesiące naprzód, 


W październiku 1919 r. zwolniono 


okulo 1300 oficerów francaskieh. Niektó | 


rzy z pośród zwolnionych, nia zavełnie 
zadowoleni z rozrachunków finansowych, 
dáli temu wyraz nałamach prasy we Fran- 
cji. Oczywiście, iż skorzystali s» tego 
wrogowie Polski, którzy nie om'eszkali 
przy tej okazji skierować knowań i żądeł 
Swej nienawiści w naszą stroną. 

Jak jednak zostały zaspokojona wszel- 
kie pretensje, skierowane do wladz na 
szych, najlepiej świodrzy list szefa misji 
francuskiej, gen. Henrysa, do wiceministra 
spraw woiskowyoh gen. Sognkowskiego, 
list, w którym m. in. xen. Henrys pisze: 

„Szezególnie jestem wzruszony wy- 
rozumiałością, jaką rzą! polski wykazał w 
interpretowaniu treści umowy z dnia 18 
stycznia, treśni. jak dowiodło doświadcze- 
nia niedostatecznie rozwiniętej, Wyra- 
żam Panu w imieniu oficerów zdemobili- 
zowanych, jak również powracających do 
kraju, moją wdzięczność za wspan'ało- 
myślne rozwiązanie sprawy przez rząd 
polski*, 

Spodziewać się należy, iż te organy 
prasy francuskiej, które pisały cokolwiek 
w powyższej sprawie, zechcą dać wyraz 
prawdzie i rzeczywistości. 


Reorgańizacja Urzędu wałki z lchwą. 


(w) Celem skuteczniejszej walki ze 
gpekulacią wojenną, orząd walki z lichwą 
i apeknlacją ulega obsenie reorganizacji. 
Akcja ta będzie szła w tym kierunku, a- 
żeby bieg spraw był przyśpieszony. Prze- 
dewsżystkiem nie bą:zie zaniechany ko- 
legjalny system sądzenia, ażeby po8ż0%8- 
gólbi teferenci mogli rozpatrywać większą 
ilość spraw. 7 


| 


| 
| 
| 


Lód. 
2 Rady Miejskiej. 


Wozorajsze posiedzenie Rady Miej- 
skiej pod przewodnictwem d-ra Rosenblat- 
ta rozpocząło sią wielce miemiłą sprawą 
zat rgu, jaki wynikł między lekarzami 
miejskimi a decernentem wy'lziału zdro- 
wotności d-rem Koziołkiowiczem. 

Do prezydjam Rady wplynęło zawia- 
domienie, że lekarza Bzpitałi miejskich, 
daielnicowi i t d. wystosowali list do 
Związku lokarzy Państwa Polskiego, 1ź 
uznając działalność d-ra Koziolkiewicza 
za szkodliwą i ujmująvą dla gospodarki wy- 
działu zdrowotności, żądają jego ustąpie- 
nia z zajmowanego stanowiska, 

Przewodniczący po odczytania po- 
wyższego, stwierdza niedopuazczalność po- 
dobrego postępowania i wywierania dra- 
gą gróźb przez pewne grupy miejskich 
lab nie miejskich pracowników presji na 
postepowanie funkcjonarjuszy magistratu. 

Decernent dr. Koziołkiewicz daje ze 
swej strony w tej sprawie pewne wyjaś- 
nienia i wystąpienie niektórych lekarzy 
naz'wa zwykłą intrygą, knutą przeciwko 
niemu oddawna. Co zaś do dymisji, to on 
poda? się już przed miesiącem i czeka 
tylko stosownej chwili, by mógł ustąpić 


, z zajmowanego śtanowisxa; skłania go do 


tego wyczerpania i przepracowanie. 
Przewodniczący, chcąo najwidoczniej, 

ze względu na niemiły temat sprawy, za- 

kończyć ją w krótkości, oświadczył się za 


| nierozstrzyganiem zatargu tembardziej, że 


Gruntowna reorganizacja urzędu na- j 


stapi z chwilą zatwierizenia przez Sejm 
opracowywanej obecnie ustawy o walce z 
lichwą 1 Bpekulacją wojeuną.  Zaczątki 
recrganiznoji są niejako przygotowaniem 
grunta dla nowej ustewy, aby z chwilą 
jej uprawomocnienia przez Sejm ułatwić 
jej wejście w życie, wyrowadzając ten 
samom walką ze spekulacją wojenną na 
tor wymagań praktycznego życia i jedno- 
cześnie na grant zarządzeń prawnych. 


Awansy w armji. 

(w) „Czas* donosi, że w najbliższych 
dniach nastąpią awansa w kołach genera- 
Jicji. Generał porucznik Szeptycki ma Zô- 
stać generałem broni; generałowia pod- 
porurzniey Sosnkowski i Rydz-Śmigły ge- 
ueralami porucznikami a pulkownicy Ber- 
beskti, Minkiewicz 1 Sikorski generałami 
podporueznikami, 


Walka z epidemjami. 


W „Moniicrze Polskim* ogłoszono 
rozporządzenie o zw.nięcia C. K.-Dura od 
dnia 5 marca, Funkcje tej instytucji prze” 
kazano komisarzowi nadzwyczajnemu do 
walki z epidemjami, ` 


jakiś złośliwy przyjaciel, 

Nasiępnego dnia przed południem zawe- 
zwała mnie pani Lili i, promieniejąc szczęś- 
cieni, opowiedziała mi, co zaszło w niszy. 

Wykryła ona przedziwną harmonią 
dusz między soba i śpiewakiem. W pojmo= 
waniu miłości, jako przeznaczenia, był on 
całkowicie jej zdania, a teorję rezygnacji 
traktował on jeszcze surowiej, niż ona. 

Wiedziałem co o tem myśleć, ale wy- 
strsegałem się zbytniej gadatliwości. Oh! 
gdybym tylko nie chciał być tak subtelnymi 
Pieśń zakończyła się w.ten sposób, że 
w ekstazie zachwytu schował on do kie- 
szeni jej wacularz, którym się właśnie ba- 
wił, i nie chciał go pod żadnym pozorem 
oddać. 

— Co robić? — zapytała z pozorną 
niezaradnoćcią, podczas gdy z oczu jej bły- 
skała radość z powodu dokonanego ra- 
bunku, 

— Najlepiej będzie — zauważylem na- 
wpół żartem — gdy pani mu napisze, aby 
osobiście zwrócił corpus delicti. 

Zaczerwieniła się aż po szyję. Wi- 
docznie myśl ta nie była jej obcą. 

Niebawem pożegnałem ją. Gdy ją po 
pewnym czasie zapytałem o, wachlarz, za- 
kłopotała się i nie dała mi odpowiedzi. 
Przesziy może ze dwa miesiące, nim do- 
wiedziałem się szczegółów tajemniczego zda- 
rzenia, które kosztowało biedaczką niejedną 
godzinę snu spokojnego. 

Myśl, że musi ona mieć z powrdtem 
wachłarz za wszelką cenę, nie opuszczała 
już ani na chwilę zakochanej główki. Na- 
wet zawiedziona miłość własna wyprowa* 
dziła solistkę w pole i nie przeszkodziła 
do ubłagania siebie samej o pozwolenie na 
spotkanie. Wreszcie powzięła heroiczną 
decyzię i napisała mu do hotelu następu- 
jący bilecik: 


Cemeg Z 


| proce prowizji, b) b.000 000 mk. w Poznań: 


strona występująca przeciw dr. Kozłołkie- 


¿ Wiczow! jest nieobecna. 


Chwalbiński jednak był prze- 
ciwnego zdania, Wyrażając przedewszyst- 
kiem nbolewauie, że zatarg wielce nie- 
sympatyczny ma miejsce wśród ludzi nav- 
ki, Rada Miejska nad tą sprawą nie mo- 
że przejść do porządka dzieunego i pro- 
ponuje wyłonić z pośród Rady 5 radnych 
dla rozpatrzenia zatargu. 

R. Remiszewski zwracs uwagą rad- 
nych, że memorjał lekarzy nie jest bez- 
pośrednio zwrócony do Rady, ża więc 
sprawa ta dla Rady jest obojętna, wobec 
czego wniosek r. Chwalbińskiego uważa 
za przedwczesny a nawet za zbyteczny; 
również przeciwny jest odczytania naz- 
wisk podpisanych pod memorjsłem leka- 
rzy. Do słów r. Remiszewskiczo Rada 
przychyliła się większością głosów. 

W sprawie decyzji miu, spraw wô- 
wnętrzuych o unieważnienia uchwały s 
dn, 21 listopada 1919 r. 40 proc. podatka 
miejskiego od dochodów wojennych rad. 
Helman wnosił, aby decyzję tę skierować 
do komisji spraw ogólnych. Wniosek ten 
przyjęto. 

Dalej magistrat wystąpił « nagłymi 
wnioskami: 1) o pożyczee 10-miljonowej 
pod zastaw towarów znajdujących się w 
im razynach zaprowiactowania miasta — 
Eida uchwaliła: a) 56.000.000 mk. w Ban- 
ku Handlowym Warsz., oddział w Łodzi, 
na 7t), proc. w stosunku rocznym 1 


og | 


„Mój Paniel 
Proszę mi zwrócić moją własność, 
W tym celu oczekiwać go będę w sobotę 
o godzinie 12-ej w "wej sali pierwszego 
piętra głównego muzeum. 
Lili X.“ 


Już z tego może pani wywnioskować, 
jak była ona naiwną! Takiego człowieka, 
jak on, zamawiać dó muzeum, gdzie spo- 
tykają się studenci z podlotkamil 

' Nawpół ogłuszona siedziała w ozna= 
czonej godzinie na okrągłej kanapie w środ- 
ku sali, wpatrzona w drzwi wejściowe: 

Kazał na siebie czekać z dobry kwa 
drats; tak jest przyjęte. Wreszcie zjawił się, 
otulony w kosztowne futro bobrowe, trzy* 
mając niebieską, jedwabną chusteczkę na 
ustach. Był roztargniony | wydawał się nie 
mieć czasu. 

Spojrzenie jego okrążyło salę | za: 
trzymało się niepewnie na jej osobie. Wi- 
docznie był krótkowidzem, gdyż przyglądał 
się następnie i dwum innym damom, i gdy* 
by mu nie pomogła nikłym uśmiechem, 
możeby nawet przeszedł obok niej, nie za* 
trzymując się. 

Podszedł do niej, uśmiechając się ła 
godnie, i wziął ją za rękę. 

— Moje kochane dziecko!--szepnął. 

Kolana ugię!y sią pod nią z przeraże 
nia i wstydu. Skąd miał on prawo do ta- 
kich czułości? 

Poczem znowu spojrzał na nią tym 
dziwnie badawczym wzrokiem. jak czyni 
ten, kto usiłuje koniecznie przypomnieć so- 
bie drugą osobę. 

— Było tak ciemno — odezwał sią 
szeptem, niemal pieszczotliwie, jakby chciał 
to spojrzenie usprawiedliwić. 

Spojrzała na niego zdumiona. Tak, 
było dość ciemno w niszy—odpowiedziała 


zawśtydzónńa, 
cię, Nie śrozumiałą tego 


8. 


„© 

skim Banku Ziemi kim w Poznanin na 
GV4 proc. w atosunNh rocznym i 1/4 proc, 
prowizji, 2) o podniasienin taryfy na gam 
który to wniosek uchwalono w nastę 
qoóm brzmieniu: Podwyższyć cenę gat 
o oświetlenia i ogrzewania do 50 mk, 
za 1000 stóp sześc, cenę gazu do silnie 
ków do mk. 85.60 za 1000 stóp Bześc. 
Cenę gazu do oświetlenia ulic f na pos 
trzeby badynków 1 lokali zarządu miej 
skiego pozostawiono bez zmian, W «wigte 
ku z tem podwyższyć wszystkim urzednie 
kom i robotnikom gazowni o mk. 89.60 
tyg., dodatek mieszk. do 50 mk. minimum 
miesiecznie, Pozostawić bez zmiany de: 
tychczasową cenę na koka i amołą. 


Nabycie od pp. Ohajfeca i Flatesa 
gruntu, położonego przy ulicy Klelma wa 
Bałutach ogólnej przestrzeni przoszło 
60,000 łokci kw. po 1,60 f. za łokieć — 
zatwierdzono, Place nadają się do ros- 
maitego mżttku, przedewszystkiem pod 
budowę gmachów szkolnych i inne bpe 
dowle użyteczności publicznej jak i regw 
lacji nlio. 


Czwarty z kolei wniosek o podwyż» 
szenie ceny jednego eszemyplarza „Infor- 
matora* do wysokości 70 mek. — przyjęto. 

Przychylono się również do wnió« 
sku w sprawie zakupu większej flości 
materjałów piśmiennych 1 papiera kea» 
celaryjnego i wyasygnowania na ten sal 
x rachunku „Zaliczek Zarządu Głównego” 
kwoty inrk 100.000. Podwyższenie kwoty 
do mrk. 200,000 w razie zatwierdzenia 
przez magistrat rzeczywistej potrzeby w 
tym kierunku zatwierdzono, 

Na tym posiedzenie zamknięto © gy 
v.20 wieczorem. 

S-ski 


atm 


C 


Wiadomości bieżące. 


Łosowanie obligacji miejskich. 


Magistrat zatwierdził wniosek dele» 
kacji finansowo-obliczeniowej w sprawie 
wyznaczenia na dzień 2y 1 80 marca r. b. 
terminu losowań obligacji miasta Łedgł 
pierwszej emisji. Do składu komisji do 
spraw losowania wchodzą pp, wieoprezy« 
dent Faterson, przewodniczący Oberfeld, 
Tempelhof, oraz przedstowiociele 9 inet 
i i bankowych I przomysłowych niana 

zi. 


Niedyspozycja prezydentkl 


Prezydent miasta Aleksy Rżewski 6 
powodu okoroby zawiesił urządowanie na 
przeciąg kilkunastu dni i nie prayjmaje 
interesantów żadnych. 


Z T-wa wiedzy wojskowej. 


Did, w środę, o godz. 6,80 w sali Lë- 
gl kobiet przy ul. Przejazd ar 1 dla osłon» 
ków łódzkiego T-wa wiedzy wojskowej t 
wprowadzonych gości p. inż. Karpi 
wygłosi odozyt p. t. „O stanie dróg 
tych w Okręgu ganeralnym łódzkim”, 


jej osima Hai ojj qśliwyi N 

— Oh, byłem szcz — powi 
dział i uścisnąj widożiwcwco JĄ by 

Podniosła się; ale on usado tud 
koło niej i=. wyciągnąl nogi przed siebie. 

Ruch ten przypomniał jej pozy s 
męża. Było w jego zachowaniu rzecz) 
ście coś ze swobody małżonka. Bylo 
bardzo nieswojo i znowu się zarum 
I znowu ujrzała skierowany na siebie jego 
badawczy wzrok. Tym razem nawet wzru- 
szył ramionami. 

— Ależ tu jest gorąco—odezwał się, 
odpiął futro i zdjął rękawiczki. 
się mu jeden z jego brylantowych pier- 

en . 

Nachylił się obojętnie. 

— Nie wolno mi go zgubić — powie» 
dział — jest on drogą parą od księż- 
nej.. Przerwał i uśmiechnął się dumnie. 

Przeraziło ją to, Niemożliwe! Musia« 
ła się przesłyszeć, e 

On tymczasem podniósł pierścionek, 
nasunął go powoli na palec i za ogląy 
dać inne pierścienie. 

+ Widzi pani, ten oto... — zaczął. 
Przerwała mu gwali © ~; gdyby tego nie 
uczyniła, możeby u n ciekaw 
czynek do opowiuc-.«« Karola 
czterech pieścieniach. 

— Czy pan zna już naszą galerję 
obrazów?—zapytała. 

Nie — odpowiedział i zasłonił so 
bie ręką usta, jak gdyby chciał chciał ukryć 
ziewnięcie. 

— Jest mi bardzo przykro, moja dros 
ga pani — kontynuował; ale co było ma 
bardzo przysrem, tego nie miała się pam 
Lili dowiedzieć nigdy, bowiem nagle prze- 
rwał i chwycił sią ręką za gardlo, przye 
czem dalv się słvseć dwa c rapliwe tony. 

— Oh, mam znowu założone gaf- 


a, 
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Odczyt pos. Dagzyńskiego. 
Dzisiaj o godz. 7-6] wiecz. w Sali 
Koncertowej (Dzielna 18) odbędzie się 
odczyt posła Ignacego Daszyńskiego p.t. 
„Przygotowania do pokoju“, 


Z wydziału plantacji miejskich. 

Wydział plantacji miejskich wydet- 
kuwał na roboty publicsie od dnia 16 
grudnia nieg. roku do 15 stycznia r. b. 
1,173,584,76 mrk. 


Z kom tanich kuchni. 


Dziś, punktualnie o godz. 3 i pół 

opoł. odbędzie się posiedzenie członków 

kom. tanich kuchni. Na porządka dzien. 
nym bardzo ważne sprawy, 


zZ muzyki. 


Koncert symfoniczny Ł. O. S. ` 
Dyr. Br. Szulc. Sol. van Kempen. 


Symfonja I Mahlera, o której sam 
kompozytor się wyraził, że uajlepiej zro- 
zumieją ją ci, „którzy z nim oboowali*, 
jest bezwarunkowo dziełem programowem, 
Możemy w kompozycjach Mahlera znaleźć 
dużo dziwactw, można autorowi zarzucić 
rozwlekłość, brak samokrytycyzmu w wy- 
borze tematów, jednakże musimy przy- 
znać, że to co Mahler napisał, ma znamię 
bogatej fantazji, płomiennego zapału, co 
w połączeniu z umiejętnen wyzyskaniem 
materjału tematycznego stawia go w sze- 
regach wybitnych twórców „modernistów*, 
Symfonja I jest trochę zawiłą w koncep- 
cji, najmniej zrozumiałą wydaje się cześć 

ierwsza i trzecia (parodja marsza żało- 
nego), a zwłaszcza ta ostatnia, która de- 
cyduje o wartości calego dzieła i uważa- 
ną bjć może Za najlepszą. 

ykonanie symfonji było interesu- 
jące W szczegółach, naogół jednak bio- 
rąc, wykazało, że symfouja ta wymaga 
bardzo dokładnego obrobienia Lechniczne- 
go, aby stać słę mogła, jeżeli jąż nie zu- 
pełnie zrozumiałą, to przynajmniej po- 
żywną i przyjemną dla ucha: 

Część pierwszą rozpoczyna przecią- 
gła nuta pedałowa A, je. wprowadza- 
jac nas po długotrwałej zimie w nastrój 
dnia wiosennego, kiedy klarnet naśladuje 
głos kukułki. Wspaniałe kontrasty dyna- 
miczne, częste fortissima, to znów dys- 
kretno pianissima, a nastrój pogodny, ce: 
ehują tę ożęść, niezbyt jaaną pod wzzlę- 
dem koncepcji. Tak w partyturze. Tym- 
ezasem ta długotrwała siina dłużyła się 
Bielitościwie przez niedostrojone do czy- 
stości A pierwszych i drugicu skrzypiec, 
które to A, zamiast spotęgować nastrój, 
denerwowało, a „kukułka* czyniła wraże- 
nie moono zakatarzonego „koso“, 

Symfonja [sza Mahlera jeit ekspe- 
rtymentem din tlealnie zestrojonego ze- 
spó, działającym wyłącznie na zmysł 

uchu i wyobraźnię, a dlatego zbyt Ty- 
zykownyiu dla naszej orkiestry, której 
astrumenty dęte pozostawiają dużo do 
życzenia Podkreślam na tem miejscn do- 
skonałe wystndjowanie partytury przez 


dlo — rzekł — a dzisiaj muszę Śpiewać. Ta 

ągła zmiana temperatury zmusza mnie 

do ucieczki, bowiem w przeciwnym razie 

bym je RA Wód 

temi słowami niósł się i sięgnął 

ręką do szerokiej kieszeni futra, z której 

wyciągnął białe kwadratowe pudełko, prze- 

wiązane różową wstążeczką. Wahał się 

przez chwilę, jeszcze raz obrzucił ją tem 

niepewnem spojrzeniem, poczem, jakby po- 

wziąwszy szybką decyzję, szepnął z zagad- 
kowym uśmiechem: 

— A oto jest 

pani życzyła. 

Mechanicznie wzięła paczkę. Było jej 

tak nieswojo, że nie odważyła się nawet 


rzecz, którą sobie 


gé 

Schwycił na pożegnanie jej ręke. 

— Jak chętnie pocałowałbym panią 
w czoło, moje ukochane dziecko—szepnął. 

— Na Boga — krzyknęła. 

— Ale nie jesteśmy bez świadków — 
dodał ze spoko, nym uśmiechem: Dowidze- 
nia, dzisiaj w operze, nieprawdaż P...., 

Z temi słowami wyszedł. 

Jak skamieniała patrzyła za nim.— 
Dlaczego on mnie tak traktował? —jęknęła. 
Jak chętnie czułaby się uszczęśliwioną, lecz 
łecz była bliską płaczu. 

Zupełnie ogłuszona pospieszyła do 

u. 
p A 

Tu otworzyła pudełko. 

Upajająca woń kwiatów rozeszła się 
wokoło. Na wierzchu biała karteczka, a na 


niej tajemnicze słowa; „Na wieczną pamiąt- 
| 


kę godziny szczęścia“, 

= A pod karteczką, na purpurowych 
Bóżach, leżał zamiast wachlarza .... klucz 
od mieszkania. 


KONIEC. 


z, z AA 


Sroda, 10 marca 1920 r. 


dyr. Szulca, którego przytomności za- 
wdzięczać należy wybrnięcis z „male 
rowskiej matni“. 

Pozatem na konoercie poniedziałko- 
wym wystąpił skrzypek p. van Kempen, 
którego gra nie przedstawia się jeszcza 
zbyt interesująco. Ton jego smyczka jest 
wprawózie przyjemny, ste niewielki I 
cienki. Technika nie jest jeazoze skoń- 
czoną. Wprawdzie w pasażach i amach 
pojedyńczych tony dość jasno oddzielają 
sią jedne od drogich, leoz oktawy I tercja 
nie odwnaczeją sią dostateczną czystością, 
a staocata, pozbawione właściwego cha- 
rakteru, nto wyskakują » pod smyczka 
z tą suchą dźwięcznością szkła, która jest 
łoh cechą. We frezowania poprawnem, 
czesto szlachetnem, ceznć więcej namysł 
szkoły, niż wyraz indywidualnego uczucia 
lob temperamentu. A przytem van Kem- 
pen gra nadzwyczaj ostrożnie, wskutek 
czego wykonanie jego traci na sile w 
tyeh zwłaszoza miejscach, które powinny 
byé nacechowane zapałem, jakimś rozma- 
chem uczucia, 

To też słuchaczom dłużyło się nieco 
przy wykonaniu pięknego koncertu G-moll 
Brucha, a w nadprogramowych datkach z 
kreislerowskiego „Renesansu“ koncortant 
bardzo mało przyczynił się do „odrodze- 
nia“ tych wdzięcznych utworów. Publiez- 
ność — jak zwykle — bes wzęlędu na 
jakość gry, w żądaniu „bisów* zadraca 
poczucie miary, jak gdyby chodziło o 
lepszą amortyzację kupionezo biletu. 

Soliście towarzyszył us fortepianie 
do utworów nadprogramowych dyr. Ryder, 
który w skromnym akompaniamencie wy- 
sunął się tym razem nie z swojej winy 
na plan pisrwszy. : F. Hal. 


T. M. M. 


Dzisiaj w Towarzystwie Miłośników 
'Mazyki wystąpi p. Eugenja Hoffmanówna, 
która odśpiewa utwory  Greczsninowa, 
Czajkowskiego i Rachmaninowa. Z Hte- 
ratury kamerslnej program zawiera kwar- 
tet smyczkowy Czajkowskiego oraz Trio 
Areńskiego. Przy fortepianie prof, W. 
Lewamdiowski. 


Skrzynka do listów. 


Szanowny Panie Redaktorze! 


„Kuzjerze Łódzkim* i „Pracy* została sa- 
mleszczoną w dniu 8-ym marca r.b. notatka 


my pozwalać na lekkomyślność, ozy tępotę 
biurokratyczną?*, która wobec niezgodnych 
z rzeczywistością faktów wymaga następują- 
cego wyjaśnienia. 

W październiku 1919 roku zostały za- 
mienione karty węglowe starego typu na 
nowe wszystkim mieszkańcom m. Łodzi 
w poszczególnych kooperatywach i okręzach 
rozdawnietwa kart żywnościowych (Komitet 
Rozd. Chieba i Mąki). 

Wobec tego, że w miesiącu styczniu 
r. b. zauważono. ża wiele osób, mających po 
kilka paszportów, posłada po dwie, czasami 
nawet po trzy karty węglowe, wydanem zo- 
stało zarządzenie, ażeby przy sprzedaży wę- 
gła w składach kontrolowano jednocześnie 
paszport i legitymację chlebową (w których 
Nr. karty węglowej winien być zapisany). 
O ile w którymkolwiek z tych dowodów nie 
ma namern karty węglowej, albo jest inny 
numer, składy węglowe takiemu konsumen- 
towi węgla nie sprzedają, odsyłając go na- 
tomiast do oddziału kontroli kart węgiowych 
(Srednia 16, pokój Nr. 5). W oddziale kon- 
troli pracuje 12 urzędników, którzy dziennie 
załatwiają do 4000 osób. W ogonkach robot- 
ników niema, gdyż ci są załatwiani' przez 


z obiegu znacznej ilości podwójnych kart, 


walo się przez oałą ziinę, 

Zamiast niepotrzebnej krytyki celowości 
zarządzenia wydziału zaprowiantowania przy 
magistracie m. Łodzi, oraz podiudzania Ind- 
ności w ten sposób przeciwko magistratowi, 
wskazanem byłoby raczej uprzednie zwróce- 
nia się do odpowiedniego urzędu po wy- 
jaśnienia. 

Niestety, autor notatki, zamieszezanej 
w pismach powyższych, pan K., wolał z przy- 
czyn dla mnie zupełnie niezrozumiałych 
w formie ostrej, graniczącej z oszczórczą 
napaścią przeciwko mojej osobie, zamieścić 
nielogiczną krytykę zarządzeń, mających na 
celn nsanięcie szeroko rozwiniętych nadużyć. 

Z poważaniem 
Kierownik oddzinłu opałowego 
przy mag. m. Łodzi. 

Inż. M. Ulicki. 


Ze świata. 
Wilhelm teozofem I spirytystą. 
Ów sławny fm, który „stawał“ przed 
sądem, oaksrżony przes oesarza Wilhel- 
ma o to, że przynosi cały szereg faktów 


obrażających jako obywatola, o esem nie— 


W gazetach miejscowych „Rozwoju“; 


w kronice zatytułowa: „Dokądże tak będzie- 


Sprawa waluty. 
—— 

delegatów poszczególnych fabryk. Wynikiem | 
tej kontroli kart waglowych jest wycofanie | 

|| 

na które brano węgiel, co pogarszało ciężką | 
sytuacją opałowa, w której miasto znajdo- | 
| nym, przewyższającym prawie 


syjne uważano do ezasu: wojny posiada- 
| 
| 


dawno pisaliśmy, wyświetla między inne- 
mi także ciekawy cpizod s życia Wilhel- 
ma, Przekonywainy się tam mianowicie, 
że Wilhem był zapalonym teozofem ispi- 
rytystą. Utworzył on mianowicie pewne- 
go rodzaja Table ronde, złożony « 
'ozłonków arystokracji pruskiej, która gra- 
„ła wobec cesarza Wilhelma podobną ro- 
lą, jak koterje Rasputina wobeo Mikoła- 
ja I-go. 

Z tym to okrągłym stołem urządzał 
Wilheim ustawiczne seanse Spirytystycz- 
ne i starał sią zbadać tajniki teozofji. 
Jadnym z adeptów tego „Table rondu“ 
'był szef sztabu generalnego Moltke, któ- 
ry w roku 1912 został zamianowany 
„wielkim mistrzem“ loży teozoficznej. 
Kamaryla wojskowa nmiała naturalnie)wy= 
„ciągnąć szybko Korzyści z nowej pasji 
naszego „tausendktinstiera* na tronie", 
e jego łatwowierności i próżności. 

Generałowie, admirałowie i knrtyza- 

iny zapisywały sią do loży. Puaszczano 
w ruch stoliki, wywoływano duchy, kaza- 
„no im mówić. Duchy były naturalnie bar- 
,dzo grzeczne i posłuszne. Przepowiadały 
one stale i nieodmiennie najwyższemu 
‘władcy: wojny, sławą i zwycięstwa. Molt- 
ke sam, jak mówią, zdawał sią nawet bar- 
dzo silnie wierzyć w autentyczność tych 
rewelacji, tak dalece, że zanim podjął ja- 
kiá plan militarny, zapytywał się dnoha, 
4 Słowem woale ładny film. Kaiser i 
jego marszałkowie badają, jak ongiś roz- 
fmaici wielcy Fryderykowie i Ottonowie 
gwiazdy, zwołują angurów; wzywają na 
swoją pomoc wszystkie potegi piekielne. 
:15 miljonów żołnierzy, niezliczone fabry- 
ki, wytwórczość olbrzymiego kraju, wszy- 
stko to jest do dyspozycji bandy cierpią- 
cej na halucynacje.. A rezultat? Miljomy 
trupów, świat w ruinach, podczas gdy na 
żyznej równinie holenderskiej obląkany 
zbrodzień piłaje swoje sągi drzewa. 


Handel, przemysi 
i finanse. 


Szkody i niedogodności obeonago 
stanu kwestji walutowej w Polsce nie 
wymagają szozegółowego określenia, bo 
każdy, chociaż najmniej » tą kwestją 
obeznany, odozuwa dotkliwie, że mamy 
sa dużo pleniędzy w obiegu, że mamy aż 
trsy rodzaje waluty obiegowej i że każda 
z tych walnt nie cieszy się zbytnim kro- 
dytem, 

Nicobeznanema z tą kwostją wyda- 
wać się może, że państwo, rząd, w któ- 
rego wszechmoc i prawo regulowania 
wszelkich stosunków nauczono nas wiv- 
rzyć w ciągu tej długiej wojny, może i 
powinno emitować jeden pieniądz i usu- 
nąć wszystkie inne z obrotn. Jest jed- 
nak faktem niezaprzeczonym, że pieniądz 
papiorowy, wydawany przez państwo, nie 
cieszy sie najlepszym kredytem u publicz- 
ności własnej i zagranicą. Jest to fakt 
ustalony w praktyce i nauca | przyjęty 
jako pewnik, z ezego prawie wszystkie 
narody i państwa wysiąznęły tę konsek- 
wencję, że emisję pieniądza papierowego 
(tiducjarnego) powierzyły osobnym insty= 
tutom kupieckim, tzw. bankom biletowym. 

Przoróżne są nustąwy, określające 
gwarancje emisji biletów (not) kasowych 
i każdy » nich zorganisowany jest na 
odmiennej podstawie prawnej i ekono- 
mieznej; wspólnemi znamionami tych or- 
ganizaeji jest, że są one spółkami akoyj- 
kapitale akeyj- 
wszędzie 
kapitał akcyjny innych przedsiębiorstw, 
lecz znikomym wobec emisji banknotów, 
do której są uprawnione: 

Ža nuajsiluiejszą gwarancję wypłat- 
ności not wydawanych przez banki emi- 


nemi o weale zaacznym 


nie przez bank emisyjny znacznego akar- 
bu złota | srebra, przyczem statutowo 
stawiano zasadę, 2a pewien znaezny pro- 
cent w obieg puszczonego 
kredytowego n. p. 40 proc. pokryty być 
musi gsziachetnym motalew, w skarbca 
banku emisyjsego złożonym. Rośstą po- 


pieniądza 


| krycia stanowiły regularne interesa ban- 


ków dozwolone, wigo skup dewiz tj. wek- 
sli zagranicznych, skup czyli eskont wek- 
sli krajowych, troskliwie censurowanyoh, 
lombard dobranych 
wysh itd. 


Pierwszorżędne Lalki biletowe świa- 
ta, jak angielski, trancuski, niemiecki, a 
nawet na inaej podstawie, bo fako rządo- 
wy, zorganizowany bank państwowy ro- 
syjski, do wybuchu wojny europejskiej 


uważały za punkt honoru mieć w swoich 


papierów wartościo- 


| skarbach pełne pokrycie dla eałej prz- 


| 


się emitowanej sumy pieniędzy papier>- 


Nr. áv. 


tychmiastową wypłatą swych not w azla- 
chetnym kroszon podtrzymywały wiarę 
czyli kredyt swoich i obeych w dobroć i 
pewność swych pieniędzy tiducjarnych. 

Wojna światowa i na tym punkcie 
wywarła prawie wszędzie zasadnicze, 
rzeo moźna rewolucyjne zmiany. Skarbce 
kruszczowe, pod wpływem potrzeb wojen- 
nych, znacznie zmalały, natomiast emisja 
not bankowych rosły dziesięciokrotnić 
nad stan pokojowy, kredyt zatem emito- 
wanych pieniędzy wszędzie malał i tylko 
ustawowy przymna przyjmowania pienię- 
dzy, dekretowany przez państwo, zapo- 
biegał odrzucaniu pieniędzy przez publicz- 
ność (tz. kurs przymusowy). 

Ponieważ zaś Polska powstała na 
nowo z trzech dzielnie, która wehodsiły 
w skład państw, których pieniądz prze- 
szedł opisany tu proces uiszczenia, przeto 
mamy do rozwiązania trudny problem. 

Oparcie naszego pieniądza na skar. 
bie metalowym jest obecnie wykluczone, 
gdyż kruszen szlachetnego mamy mało 
bardzo w kraju — nabycie go zagranicą 
w większej ilości jest wykluczone, gdyś 
cena jego, zważywszy nasze środki płata 
nicze, jest już fantastyczna, pożyczka zaś 
zagraniczna w dostatecznej wysokości 
jeśt mie do osiągnięcia, zresztą za duśo- 
by kosztowała, tak, że pochłonęłaby nie- 
tylko przychód monopolu emisji not, lecz . 
nadto trwale i na długo obciążałaby 
skarb państwa, 

Nie wolno nam bowiem po obecnej 
orgji trojakich pieniędzy papierowych, 
których obieg w przybliżeniu wynosi 
przeszło dwakroć miljardów marek — 
obieg nowego pieniądza papierowego nad 
miarę ścieśnić, gdyż przez taką nagłą 
kontrakcję waluty wywołać można bardzo 
niepożądane objawy ekonomiczne. 

Niełatwo jest sobie sdać sprawę 4 
tego, jak wielki obieg pieniądzy byłby 
właściwym dla Polski, gdys zależy to 
także od czynników dotąd nienstalonych, 
jak granice, ilość ludności, wejście w jej 
skład krajów więcej przemysłowych, lub 
rolniczych itp. względy. Przytem pamię- 


i taé należy, że dane przedwojenne nie 


mogą stanowić dostatecznych wskazówek 
wskutek tego, że bieg życia ekonomiez- 
nego i wartość obrotów wskutek wszędzie 
zaszłej inflacji pieniądza bardzo się 
vzmogły. 


Giełda łódzka. 


Giełda z dnia -9-g0 marca 1920 r.: Ru: 
błe carskie 4 500 po 199, ruble carskie 
8 100 po 195, ruble dumskie 4 1000 po 47 
funty szterlingi po 586, Dolary St. Zjeda. 
160, 5 proc, listy zastawne m. Łodzi 187 
Tendencja dla akcji przemysłowych z wyż- 


| kowa 


ZOZ NN NN nnn 


wych i tem postępowaniem, jskoleż ia- | 


Giełda warszawska, 


Dnia 8 marca. 


6%/, oblig. m, Warszawy 
IMGUCZERT "IE 
69/7 obl, m. Warszawy 
1917 r. za 100 mk.. 
5% oblig. banku ziemsk. 
za 100 mk, . « so 
4'/,% listy sastaw, wiem- 
skies AFT DANG S o 
41/;,% listy zast. ziemskie . 
5% listy zast. m. War- 
szawy po 3000 i 1000 
4'j,% listy zast, m, Warsz, 
5 pr. listy zast. m. Łodzi 
4 1 pół pr. listy z. m. Łodzi 
Ruble carskie A 100 


p 7 à 500 
Rudla dumskie á 1000 
19 y à 250 
Drobne . . . . . 
ROKOŻY: 2 Daw KE 4 
„ szwedzkie . . 
Franki francuskie . . 


„ szwajcarskie . 
Czeki na Paryż . . 
Czoki na Szwajcarię . 
Funty szterlingi . . 
Czeki na Londyn. . 
Dolary Stan. Zjedn. 


Dolary kanadyjskie . . 
Czeki na Nowy Jork . 


. . . . . « > . . . . Tw + 


Teje rumuńskie, . 
Marki niemieckie . 
Czaki! na Berlin . . . 


TEATR POLSKI (Dzielna 18) 
pod dyr. Franciszka Rychłowskiego. 
Sroda 101. Za oeceanem*' wodewi! w $ 
obrazach, A, Zafterta. 


Czas odnowić 
prenumeratę. 


ETIDE WOZNANP AT. 


MPAA 4 RPO M EEN EAD A 


Towar 


„Hgrumarja 


ofiaruje ze swoich składów w Warszawie, 
ulica Grzybowska JNż 55. — Tel. 210-20. 


następujące towary po najniższych cenach; 


Z działu przemysłowego: 
Lt SIA aokóG EE 


Bieczkarnie dwukołowe, widły, łopały,brezenty 
marki „Tekstilit“, hufnale, oraz zapałki czeskie. 


Z działa kolonjalnego: 


PATSAITA KT TEED 
Cukierki, figi wiankowe, orzechy istrjańskie, 
redzynki, korynty, sardynki hiszpańskie. 


910—2 


Dziś; o godz. 7.30 wiecz. 


Dr. Jozelman 


Melodramat w 5 akt. 


Wa a 
TEATR WIELKI 


Konstantynowska 16. 
Dyr. A.Fompaniejec. 


AAR E Ea a 
AR 


BENEFIS 


art. p. Seidemana 


a 
Ogłoszenie. 
Przedsiębiorcy lub instytucje, 
m. Lodzi umowę na wywózke zmiotków, 


poszczesólnie. 
1820 roku, godz. 


3 czących powyższych obowiązków. 


groda, 10 matca 1920 r. 


zystwo Hkcyjne dla Importu 


FS" Zdolni agenci za prowizją poszukiwani. "%88 


pragnące zawrżeć z» Magistratem 
śmieci i śniegu z ulic i'placów 
miejskich na czas od 1-go kwietnia 1920 roku do dnia 31-go marca 1921 
„oku, jakoteż umowę na wywózkę śmieci. gruzu i szlaki z gmachów miej- 
skich lub zajętych przez instytucje miejskie, na ozas od 1-go kwietnia 
1920 roku do dnia 31, marca 1921 roku, winny składać podania z wy- 
mienieniem rocznego Wynagrodzenia w ogólnej sumie na każdy obowiązek 


Podania należy składać w zamkniętych kopertach do dnia 15 marca 


i2-ej w południe, w Dziale Oczyszczania Miasta VIa, 
Plac Wolności Mè 1, pokój 11, gdzie udziela się bliższych informacji, doty- 


Magistrat m. Łodzi. 


5. 


g BAROZO DUŻO O$ÓW POLEPSZY* g 
ŁO SWJIE ZDROWIE I TAKOWE 
UTRZYMUJE PRZEZ UŻYWANIE 


kt PARYSKICH 
(4 PISUŁEK PRZECZYSZCZAJĄGYGH 


D-ra KOWENA 
: (Dr. CAUVIN) 

„| Oczyszczająkrewiregu: 
lulią czynności kiszek. 
Zawszo przynoszą ulgę. 


Pigułki KOWENA 


są do nabycia we wazybte 

kich aptekach | w PARYŻU, 
Fg. Sr. Denie 147, 

zega sę prred nasladowniciwem, 4 


GONTY, 


najtańszy i najlepszy środek do kwycia 
dachów. większy transport nadszedł. 
Nabyć można za ceną przystępną w 

składzie drzewnym 705—4 


w Łodzi przy ul. Konstantynowskiej 87. 


SN 


Dr. Ludwik FALK 


Choroby skórne I weneryczne 


Taniej, niż wszędzie. 


Ważne dla Pan! 


Nadszedł świeży transport zagranicznych towarów. od WK yo, 5—7 pp. 
Są do nabycia w resztkach: Na t 7 
Batysty, Etamina, Muslin, Cajgi, Popelina, Biały towar, wro * ame 


Madapolam, Płócienka, Satyna, Kretony, Wełna, Snrów- 
ka, Szewioty, Korty i Bostony w najlepszych gatunkach. 


Na Damskie i Męskie 


Ubrania, Kostjumy, Płaszcze, Suknie, Bluzki, Bieliznę, 
pościel, fartuchy, podszewkę i dziecinne ubiory. 


M. Bryl Piotrkowska 56 


w podwórzu, parter. 


CORU Wybór różnych deseni i kolor, KEFETRAMEEM 


| Wszelkie wyroby 


Bloktrotsodniczno 


poleca fabryka 
E. Frerkiel i M. Krakowski 


w Berlinie W., Kurfiirstenstr. 100. 4070—1 


Dr- kajller-Kurafska 


choroby kobiece i akuszerja 
Przyjmuje od 4—6. 


RI. Kościuszki 32, 


Dr. W Panierny 


Akuszer i sgacjalieta cho- 
rób kobiecych. 
Południowa Ne 23. 


Przyjmuje od 4 — 6 po poł. W 
niedziele od 9—11 r. 1577—14 


Rupuję 


bro, perły, djamenty, płaóę 
najlepsze ceny. 


S. MILICH 821-30 
Konstantynowska 7, prawa of., I p 


K j 

upuję 
brylanty złoto, stare sre- 
bro, perły, kwity lombar- ` 


B. Kryształ 


Krawiec męzki 


Łódź, Piotrkowska 24, Il-gie piętro, front. 
zawiadamia Sz. Klijentelę, że najnowsze angielskie żur- 


nale wiosenne 1920 już nadeszły.  4051—2 
Strajk zlikwidowany, obstalunki przyjmuje się. 


500 do 1000 mk. 


płacę za aparat starych sztucznych zębówiod 10 do 50 mk. 
płacę za pojedyńcze zęby. Kupuję także stare złote zęby 
i stare złoto. Zalcman, Wschodnia 45. 3860-5 


„Watrant” s 


Towarzystwo Akcyjne Składów Towaro- 
wych w Łodzi 


przyjmuje ma przechowanie i w komis 
wszelkiego rodzaju towary oraz udziela na nie 
zalicztii. 


Sktàdy połączone ze stacją ŁÓdź-Fabryczna 
wiasną becznicą. 

Adres dla depesz i frachtów: „Warrantbank:. 

| Składy przy ul. Targowej X 6 i Wodnej X 1, tel. 885. 


Riuro przy ul. Piotrkowskiej JM 56. Telefon 898. 
19—18 


Nowy Kurs stenografji polskiej 


według uproszczonej metody rozpoczyna się 
15 b. m. Kursy handlowe Minny Buchołcowej 
Przejazd 20. 4071—3 


POSZUKUJEMY 


od 1 kwietnia r. b. lub później 


mieszkania 0 40 pokojach 


z wygodami i możliwie z elektrycznością, w oko- 
licy pomiędzy ul. Przejazd, Andrzeja i Placową, 
oraz Kilińskiego i Pańską, 


- Cow. fike. J. John 


Łódź, ul. Piotrkowska 247. | 


Poszukuje się 


nienki 
do 5-letniej dziewczynki, na 
przychodnią w godzinach po- 
obiednich. Reflektantki zechcą 
stę zgłaszać od 4—t p poł. Ce- 
gielniana M 87 mieszk. 5. 072-8 


Poszukuje się 


wózka dziecinnego 


dubeltówego dla bliźniąt w do- 


b stanie. Łask. oferty pod 
LNR. 086—2 


Wikroskop lekarski 


do sprzedania. 


Piotrkowska Nr. 144 piętro I. 
050—83 


a 
w śródmieściu możliwie frontowe 
rzy rodzinie izraelickiej poszu- 


uje młode małżeństwo. Oferty 
pod S. 100. 048—3 
14 


dochodowy śródmieście: Aleje 
Kościuszki (Promenada) sprze- 
dam w oałości za rb. 500.000 


w połowie za 200.000. Oferty 
sud. W. W. 060 — 3 


Prosimy wyciąć: 


Pośredniczymy 
wszelkiego rodzaju 


J. Prządzyński 


współwłaściciel 012—1 
Aleksander Schumann, 
Łódź, ui. Nawrot 7. 


Wolne miasto GDANSK 


Poszukujemy przedstawicielstwa poważnych 
domów branży wełnianej i bawełnianej na Gdańsk, 
Prasy Zachodnie i Wschodnie. 
przy zakupie 

towarów, 
śpichrzy, willi i t. p. w wolnem mieście Gdańsku. 


Międzynarodowe przedsiębiorstwo Handlow n- Nanufakturowe 


Filja w Gdańsku, Heiligenbrunenweg 1. 
Korespondencja przez F. Zylber, Częstochowa. 


surowców i 
nieruchomości, 


i S-ka; Gdańsk 


poszukuje się | Dr F SkusjęwicZ 


chłopca do biura 


14 — 16 lat, chrześcjaninńa, z u- 
kończeniem szkoły 2 klasowej 
na posyłki. Oferty do admini- 
straoji „Głosu Polskiego* sub, 

„100 L.-S.“ 06-2 


Okazja! 


Sprzedam kompletne laborator- 
jum fotograficzne. 2 dobre apa- 
raty (10X15 1 18X24), 1 aparat 
do powiększeń, statywy, ramki, 
chemikalje, klisze I t. p. Dius 
ga 148, m. If, od godz. 2 do 3 

po poł. 20—1 


Od 800 do 1000|1-2 


dębowej 
posadzki 


kupię. Oferty z podaniem da- 
kładnej ilości, ceny proszę zło- 
żyć sub F. A. do adm. „Q, P.* 


Szarlota EISER 


Akuszerja i chor. kobiece. 


Dluga ne. 46 (róg Zielonej). 
Godz, przyjęć od 4 — 0 ze ł 


a 
pokoje 
z meblami lub bez, nadające sią 
na kantor, poszukiwane na ul. 
Piotrkowskiej lub w pobliżu 
tejże. Łask. oferty uprasza 
się nadsyłać ul. Wólczańska 129 
m. 23. 24-2 


Dr. S. Kantor 


Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych i dróg wiej lał 


Leczenie promieniami Róntgena 
1 światłem 
Piotrkowska AE 144, 


róg Bwangelickiej, 
Godziny przyjęcia: 9 — 2 rano 
6—8 po poł. Dla pań od 5—6 p. p. 


ul. Andrzeja Il. 
Choroby skórne  „eneryczie. 


Godziny przyjęć: od 8—l11 i od 
5—7 i pół po poł, Panie 11—13 
rano. 377—156 


i H. Orosglik 


Choroby skórne i weneryczne 
Leczenie promieniami Róntgena 
i światłem. 


a 
M. Kościuszki (Spacer.) 27. 
9—11 rano I 5—7 wiecz. Panie 
4—5 poł „w niedzielę 10—12, 
2379—10 


Dr. med. 


G. KRAUSZ 


Piotrkowska 86 
specjalista chorób oczu 


przyjmuje od 10 — 12 í od 
4—9 pop. 950—7 


Akuszerka 


Pipikowa 
dé Piotekowska (32 
m. 14. 


Dla pań przyjezdnych jest| U], Benedykta 
lokal. 530 — | ~ 


t3 


dowe, płacę najlepsze ceny. 


Goldie,Piotrkowska 33, 


(front, sklep) czerwone drawi. 
13—10 


WAZNE 


dla Fabrykantów 


Fabryka pasów transmisyjnych 


B-ci Liberman, Łódź, Andrzeja 4, 
poleca pasy transmisyjne w róż- 


nych szerokościach. ;Przyjmuje 
się różne reparacje. 8008 


l kupię, dobrze zapłacę. 
Í Oferty: Biuro „Promień*, 


877—2 


$ Piotrkowska 81. 


a e z 

Meble, Pianina 
Dywany kupuję. 

Płącę najwyższe ceny, Ho- 

tel Viotorja, Plotrkowska 
38 67 pokój 3. 989—? 


za 


Perskie dywany 


„poszukuję, płacę wysoki ceny 


Oferty Biuro „Promień*, 
= ul. Piotrkowska 81. 
ced 


th 


Rutynowany 


tuchalier | korespondent 


szuka zajęcia w godzinach 
poobiednich. Zgłoszenia przyj- 
muje adm. „Głosu Polskiego“ 
dla „Grim“. 4044-1 


eiektryczny na 3 konie, nowy, do 
sprzedania. 22—1 
Piotrkowska 275, m. 9. 


Dr. Szumacher 


choroby skórne i weneryczne. 
Godz, przyjęć: od 4 do 7, w mie 
dziele i święta od 11 do 1 rame 
Ne 1. 
863 —1 


8. Brada, 10 marca 1920 r. ; Nr. 89. 


Export do Polski. 


dbiorca em gros poszukiwany. Śl 


Ze składu fabrycznego na granicy polsko-niemieo- 
kiej (w pobliżu Kalisza) wielkie transporty 


linowych (alumlnjom) nakryć stołowych, 


a więc: widelcy, dużych, małych, deserowych i długich 
łyżeczek i t. d., pozatem łyżek wazowych, stołowych, 
do szumowania, z pierwszorzędnej fabryki niemieckiej, 
są do sprzedania. Szczegóły, próby i ceny w Hotelu 
Savoy, pokój N 219, w środę, czwartek i piątek od 
9—1 przed poł. 4062—1 


Leo Heubach, goner. reprezentant. 


RKorespondenia 


zupełnie samodzielnego, znającego dobrze języki: polski 
niemiecki, francuski i angielski, poszukuje dom han- 
dlowo-anenturowy. Oferty proszą składać pod „Ł. 
O. P. T.* do adm. „Głosu Polskiego*. —8, 


Se nih 


gs 


] dor Panmusaion TT ETAT j pm i e 


Warszawa. Dzielna Nt i8. 


- We wtorek, dnia 16-go Marca, o godz.. 7 m. 80 w. 


Wielki Koncert demonstracyjny 


na instrumentach smyczkowych, zbudowanych we- 
dług wzorów starowłoskich przez polskiego inżynie- 
ra-wyna!azcę. 


TOMASZA PANUFNIKA 


demonstrować będą: 


Prof. St. BARGEWICZ 


(skprzypce) 


ink | Balina $emlówna "3e 
Prof. A. Cink Jakób Gorki Gitówka 


Akomp. dyr Teodor Ryder. 
Słowo wstępne wygłosi Jerzy Guranowski. [2 
Bliźsze szczegóły w programach. 


cd vod do nabycia w ounkierni W-go Gostomskie" 
zień koncertu w kasie Sali Koncertowej 


SALA KONCERTOWA. 


Łódzka Orkiestra Symfoniczna 


Poniedziałek, d. 15 Marca o g. 7.30 w. 


23-ty Wielki Xoncert pa zĄ 


SOLISTA 


ini Disk 


Słynny pianista wirtuoz. 
Dyrekcja: Bronisław Szulc. 


W programie: Berlioz: Symfonja fantastyczna, 
Qzajkowski: Koncert fortepianowy B moll. 


edy Wieczór 
OPEROWY 


Udział biorą: 


Marja Mokrzycka 


Primadonna Opery Warszawskiej 


JP Stns Gruszczyński | 


Tenor bohaterski Opery Warszawskiej. 


i totka Orkiestra Syntoniezma f 


W programie: 


FAUST | OTELLD | CARMEN | LOHENGRIN 


K Op: Gounod | Op. Verdi | Op. Bizet | Op. Wagner £ 


PNIACE | HUGONOCI ; zone, 


Op. Leonosvallo | Op. Meyerbeer 


SM Bilety od Mk. 5 do Mk. 30 do nabycia w | 
SGS biurze Koncert, Alfreda Straucha. Dzielnal?. 


Wymiana towarów 
między Niemcami i Polską. 


Kupię na potrzeby wielkiego niemieckiego przed- 
siębiorstwa mosiężnego większe ilości maetalia mie- 
dzi, mosiądzu, ołowia, glinu i t. d., 


dostarczę natomiast 


Rury ołowiane wszelakich ro zmiarów 
pieścienie i sztaby, 


Bliższe szczegóły w Hotelu Savoy, pokój Nr. 219, 
w środę, czwartek i piątek od 9—1 przed poł. 
4083—1 Leo Heubach, gener, reprezentant. 


La SOWIIGM wynagrodzeniem 


Poszukuję mieszkania z 8—6 pokoi z kuchnią 
i wygodami z meblami lub bez. Oferty składać 
pod adr. Wschodnia 76 m. 17 od 9—11i od 2—4. 


Wszystkim osobom i firmom, które pracą swą, 
badź łaskawą pomocą przyczyniły się do powodze- 
nia kwesty, urządzonej w dniu 7 marca na rzeczj; 
Samopomocy szkolnej przy gimnazjum pani Pru-|$$ 
szyńskiej, składają serdeczne podziękowania 


Organizatorki kwesty. 
Łódź, 9 marca 1920 r. 17-1 


do wa- potrzebna 

Waga `=: DZIECI Mr st 
cii Opieki nad mh Dzieckiem* 

w Zgierzu. Wiadomość: Łódź, Piotrkowska M 08, W Cie- 
lecki, w sklepie. 28-8 


Właściciele składów drzewa opałowego, 


któ nie otrzymali frachtów z Państwowego 
Urzędu Węglowego na przywóz drzewa opałowego 
w m. Marou r. b, zechcą bezzwłocznie podać 
piśmiennie swoje zapotrzebowanie na m. Marzec 
r, b. z wymienieniem stacji naddawczych, do biura 
organizującego się 


„Związku Kupców Materjałów Opałowych i Budowlanych w Łodzi” 
ul. Kilińskiego 62. 4068—1 


a ituon Helena zgublła paszport 
Kupuję niemiecki wydany w Lodzi. 

i 951—93 
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